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220 miliardów.
Traktat zawarty w Wersalu między zwycię­

ską koalicją a pobitymi Niemcami, odłożył na 
później oznaczenie wysokości odszkodowania, 
to jest zapłacenie państwom zwycięskim w szel­
kich strat, jakie poniosły w czasie wojny. Oczy­
wiście szło tu głównie o odszkodowanie Francji, 
na której ziemi toczyły się walki, która też uległ­
szy największemu zniszczeniu, złożyła najwię­
ksze ofiary nietylko w ludziach ale i w majątku.

Dla sprawy oznaczenia jaką kwotę Niemcy 
koalicji zapłacić mają, zebrała się świeżo w Pa­
ryżu konferencja, w której wz ęli układ przed­
stawiciele Francji, Anglji, Wioch, Beigji i Ja­
ponii. Konferencja ta trwała od 24 do 29 sty­
cznia, a postanowienia iej wywołały niesłychane 
wrażenia i prawdziwą wściekłość w całych 
Niemczech.

Niemcy sądzili, że pomiędzy przedstawi­
cielami zwycięskich mocarstw nastąp ą niepo­
rozumienia. Najwięcej nadziei pokładali w An­
glji, a raczej w jej przedstawicielu, któr m był

Jłośny minister Lloyd George (Lojd Dżo.dż). 
lieli do tego podstawy, pon:eważ minister ten 

już niejednokrotnie stawał po stronie Niemiec, 
będąc zdania, że w interesie handlu angiel 
•kiego leży, aby Niemcy przyszły jaknrjpędzej 
do siebie, a tern samem stały 3ię dobrym kljen 
tern (odbiorcą) towarów wyrobów angielskich.

Anglja uzyskała to o co jej chodził'1: ode­
brała Niemcom kolenje pozaeuropejskie i zni- 
w cz ik  ich flotę wojem*. ‘ 7 ka mogła zarazem

być dla niej groźną. Więc tel AngKćy, osią­
gnąwszy swt je, wyciągali ręce do Niemiec, 
a Lloyd George czynił im rozmaite ustępstwa.' 
Na tem w pierwszym rzędzie straciła Polska, 
bo i Gdańsk wskutek tego nie stał naszym' 
i przysądzony nam juz traktatem w ersalskia 
Górny Śląsk został nagle zakwestjonowany —*\ 
nie oddano go nam, a zarządzono plebiscyt/ 
który wobec olbrzymiej niemieckiej agitacji pie- 
mężnej może niektóre części Górnego Śląska 
od Polski oderwać. Mówiono nawet, że Anglja 
chce Polskę pozbawić całego prawie Górnego 
bląska, aby zostawiwszy przy Niemczech ten 
kraj bogaty, tem samem ułatwić im opłatę od­
szkodowań wojennych. Przed tygodniem wła­
śnie o tem pisaliśmy, jak niektórzy Anglicy 
zbałamuceni przez Niemców, dowodzą, że 
Niemcy bez Górnego Śląska istnieć nie mogą.

Ale tymczasem nadzieja Niemców zawio­
dła. Konferencja w Paryżu obradowała zgodnie, 
na wszystkie żądania Francji Anglja się zgo­
dziła. Co było powodem tej zmiany w postę­
powaniu Anglji i Włoch, które zwykle z Ałfglją 
trzymały, może dowiemy się dokładnie kiedy 
późr ej. Dziś przypuszczać możemy, że na po­
stanowienie Anglji wpłynęły dwie rzeczy. Pierw­
sza ta, źe Ni tmcy n e dotrzymały swych zo­
bowiązań zących rozbrojenia się, a Francuzi 
przedstawili dowody, że Niemcy jeszcze mają 
wciąż silną arraję, poukrywaną amunicję, że się 
po cichu zbroją. Gdyby im się okazało po-
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błaiKwość, i o kto wie czyoy w ciągu paru lat 
ttie ' urody tak w si<ę, że rozpoczę yby nową 
wo*nę. Cały rerultat zwycięstwa koalicji po­
szedłby wówczas na m rne.

Drugą rr?ycz>na, która mo;e zmieniła za­
patrywania Anglji jest to, że Francuzi umieli 
dowieść, iż Niemcy jako kraj całkiem wojną 
oiezniszczony, stoją dziś ekonomicznie całkiem 
dobrze, a więc mogą wypłacić odszkodowani. 
Między ir-nymi by-‘y p cz y de t Francji za cza­
sów wojny, Pt.-inc-re, ogłoś ł artykuł „N iem cy 
i  ich bieda w świetle f iktów i cyfr", w któ­
rym wykazał, że podatki niemieckie są mniej­
sze- niż francuskie, że budżet n em ecki znaj­
duje się prawie w równowadze. Niemcy mają 
z czego płacić, tylko pfacić im się nie chce. 
Kapitaliści niemieccy w ostatnich dwóch latach 
pobierali 20 procent dyw dendy od różnych 
akcyj, a rząd niein ecki na różne cele wypła­
cał kilkanaście miliardów. 1 my coś o fem 
wiemy, bo choć niby Niemcy są biedni, to ich 
rząd wydaje miliardy na plebiscyt górnośląski.

A le  mniejsza -wreszcie o to, jakie były po­
wody, że Anglja zgodziła się z życzeniami 
Francji. Dość, że konferencja uchwaliła naprzód 
zmusić Niemców do wydania ' a e-jału wojen­
nego, do rozwiązania rozmaitych ochotniczych 
organizacji dla utrzymywania niby porządku, 
sfraży i „W ehrów ", które są zamaskowanem 
wojskiem, następnie zmusić do zniszczenia lub 
rozbrojeń a reszty okrętów wojennych i łodzi 
podwodnych, a wreszcie ogran czyć 1 czbę ich 
aeroplanów (balonów) wojennych. Wszystko to 
raa się stać do 30 czerwca r. b. —- w  prze­
ciwnym razie koalicja ucieknie się do energi­
czny ch środków, to znaczy wojska francuskie 
za,mą najbliższe piowincje niemieckie, z ko­
palniami węgia.

A le  nie to postanowienie i nie ta groźba 
wprawiają Niemców we wściekłość, Idzie im 
O wysokość uch walonego odszkodowania.

Odszkodowanie to ma wynosić 226 mi- 
ljardów  marek w złocie. Kwota rzeczywiście 
©ibnymia. T o  też w  Niemczech parlament, 
praca, wiece, zebrania, różne instytucje wnoszą 
protesty przeciw temu postanowieniu, które, 
jak mów’ą Niemcy, chce ich zniszczyć, dopro­
wadzić do nędzy i do gospodarczej niewoli 
Niemiec. Kwota ta ma być przez 42 lata wy- 

łacaua, a więc (wołają Niemcy) na 42 lat 
iedy i cierpień skazano naród 70-rhiljonowy, 

który położył zasługi dla cywilizacji. Taki w y­
rok na nas (wołają dalej Niemcy) to hańba,

to wstyd, to barbarzyństwo —  wymyślają więc, 
klną i odgrażają się, że ani myślą zgodzić się 
na uchwałę konferencji paryskiej.

Co prawda suma ogromna, ale w rzeczy­
wistości tak groźnie nie wygląda, bo rozdzie­
lono ją na 84 rat półrocznych. W  pierwszych 
dwóch latach mają Niemcy pfacić rocznie po 
2 mi i jardy, w dalszych trzech po 3 miljardy, 
w dalszych trzech po 5 miijardów, a potem 
po 6 miijardów. W ięc właściwie będzie to pro­
cent opłacany początkowo od jak ch 100 nr- 
ljaidćw (licząc po 2 procent) potem od 150 
i t. d. Dwa, trzy, pięć, a nawet sześć miijar­
dów rocznie Niemcy zapłacić mogą. Gdyby 
chcieli zapłacić odrazu, to pewno koalicja zgo­
dziłaby się na 100 mdjardów. Co innego prze­
cież, jakby kto z ludzi zamożnych miał zapła­
cić odrazu za coś dajmy na to miijon, a co 
innego gdyby mu ten miijon rozłożono po 20 
tysięcy rocznie na lat kilkadziesiąt.

Nota koańcji jest stanowcza. N  e pozwala 
Niemcom operacji kredytowych bez pozy/cle­
nia komisji odszkodowania. Zaprowadza kon­
trolę dochodów celnych. Gdyby N  emcy nie 
wypełniły spłat, to koalicja W  dochody celne 
Zffsekwesm je —  może nawet taryfę celną pod­
wyższyć. Gdyby zaś Niemcy nie wykonały tych 
warunków, to rządy koalicji poczynią odpo­
wiednie kroki, jakie uznają za stosowne, czyli, 
że siłą wypłatę wymuszą.

Niemcy, jak powiadamy, srożą się i wście­
kają, ale niewiele im to pomoże, jeżeli koalicja, 
korzysta:ąc z tej siły, jaką dziś posiaua, nie 
cofnie się przed jej użyciem. Zapłacą Niemcy, 
bo zapłać ć muszą.

ł nam coś z tej zaołaty, choć niewiele, 
przypadnie. A te  postanowienia konferencji są 
ogromnie nam na rękę w sprawie plebiscytu 
na Górnym Śląsku. C i Górnoślązacy, którzy 
się n»e kierują uczuciem patrjotycznem (a ta­
kich ludzi, niestety, wszędzie jest sporo) ; chcą 
należeć de tego państwa, które jest bogat-ze, 
w którem im lepiej będzie —  ci Górnoślązacy 
zobaczą jaki ciężar spadłby na nich, jako oby­
wateli państwa niemieckiego. \&idzą też, że 
Niemcy są przyduszone, że będą rozbrojone, 
że koalicja niema dla nich pobłażliwości, a fe- 
dnocześn e gorące przyjęcie Naczeldika Piłsud­
skiego w Paryżu dowodź* jak Polska może być 
pewną pomocy Francji, jak do naszego pań­
stwa w całym świecie buoz się zaufanie.

W ięc też rezułt&t konferencji paryskiej jest 
i  naszą wygraną.
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Wielki post w Polsce.
Rozpoczął się Wielki Poist. \ Zamilkły zabawy, sko­

czny śpiew i muzyka, umysły ludzkie 1 serca rozpo­
częły przygotowania do rozpamiętywania sw. Miki 
Chrystusa, do pokuty i odpuszczenia win, ażeby go­
dnie uczcić najwyższą chwilę Odkupienia i tryumfu 
Żmairtwychwstania ale już w  czystości serc i dusz. To 
czas na policzenie się ze swojem sumieniem, na zba­
danie własnych uczynków i swojego stosunku do Bo­
ga; to torowanie drogi synowi marnotrawnemu ku 
bożemu miłosierdziu i lasce, słowem nadeszła chwila 
policzenia swoich win.

Różne są winy i wobec Boga i wobec bliźnich I sie­
bie samego, a są jeszcze winy wobec ojczyzny.

Dziś powinniśmy się nad tern głębić zastanowić niż 
kiedykolwiek. Polak ma zdrową duszę, już choćby te­
go wyrazem jest, iż z jego woli widoma głowa pań­
stwo musi być i polska i katolicka i że z jego woli 
zachowano święita ku czci Chrystusa i Najświętszej 
Panny. To zdrowie duszy zachować musi, bo na niej 
spoczywa los Ojczyzny. Ale w tę duszę wcisnęły się 
jady, które 'mogą ją ziatruć. Żuamy jej przyrodzone 
błędy, do których niestety przybyły nowe, mawiane 
przez złe podszepty obcych. Największem takim błę­
dem, najsh aszuiejszem złem, to dwie rzeczy: komu­
nizm i samolubstwo. FIU7

Komunizm, od którego nawet uczciwi socjaliści się 
odwracają, mimo, że -ma pokrewne csfe, grozi zagładą 
największego skairbu: narodowości I religifi. Niszczy 
najświętszą rzecz —  życie rodzinne, rzuca na pastwę 
'rozpusty młodość, czystość i uczciwość, burzy granice 
państw narodowych, niszczy dobytek oświatowy i co­
fa pochód kultury, a czyni to jak faryzeusz pod osłoną 
pięknych stów i nęcących haseł. Tensain komunizm, 
który obala kapitalizm, osobistą własność, armię, głosi 
'zupełną równość itd. tworzy armię, gromadzi kapitały 
krępuje w najstraszniejszy sposób wolność ośobiśtą. 
Najstraszniejsze i  pajksi wawsze rządy carów (rosyj­
skich są aż nazbyt łagodne wobec rządów sowietów.

Samolubstwo, to druga straszna wina. Ono stworzy­
ło lichwę i paskarstwo, ono wydziera głodnym osta 
fali kęs cnleba, zabija najwyższe prawo miłości, garnie 
pod siebie wszystkie dobra, zabiło miłosierdzie i li­
tość, stworzyło głupią i brutalną pychę, zepchnęło ży- 
IfcSfi w  odmęt i kałużę. Samolubstwo to podcinanie spo­
jeń gnuchu społecznego i ojczyzny.

Jest w  narodzie polskim wielu, obciążonych i jedną 
I drugą winą. To  wrzody na duszy narodu, które na­
leży usunąć, należy tępić. Wielki post, to czas rozpa- 
jmętywania ! leczenia duszy. W  narodzie polskim nie 
ma być ani jednej, a drugiej winy, dla których może 
się nie znaleźć darowania. Dziś, kiedy Ojczyzna w po­
trzebie, gdy w  potrzebie naród, niech nikt się nie znaj- 

Jćizie z duszą tenń .winami obciążoną. Uzdrawiajcie du- 
,Sze!____________________________   Ż. O. H.

Jednajcie ca®,cii czytelników.

Przeffąd polityki polskie;.
Tylko Polak i itoie tyć presy>

deffitem A/eczy a spoklej polskiej.
Prezydent nie może sprawować naczelnego 

dowództwa w czasie wojny.

Sejm powziął ogromnie doniosłą uchwałę przyjmą* 
jąc z poprawkami artyły 43 do 46 konstytucyi. Art. 43( 
brzmi, iż prezydentem może być wybrany każdy aby 
watel państwa, który ukończył 40 rok żyda i musi by® 
Polakiem. Tak powinno być w państwie katolickie® 
w  Ittórem resztą już i tak rozpanoszyli się żydzi.

Art. 44 i 45 opiewa między innymi, że prezydeoi 
podpisuje ustawy z odpowiedzialnymi ministrami.

Art. 46 zaznacza, że prezydent nie może sprawca® 
naczelnego dowództwa w  czasie wojny.

Na temsamem posiedzeniu uchwalono wprowadnfllt 
kary śmierci. Sejm uchwalił w drugiem czytaniu wszy* 
stkie artykuły konstytucyi. Jest nadzieja, że przejdą) 
one także w trztciem czytaniu. Od tej chwili zacjuató 
się nowy okres życia państwa polskiego,

Naczelnik Państwa w Paryża.
Podróż Naczelnika Państwa do Paryża ma ogrfhMBe 

znaczenie nietylko dla polityki polskiej, ale i dla po­
lityki międzynarodowej. Zrozumiały to wszystkie war­

s tw y  społeczeństwa bez wyjątku i cala prasa polska. 
Ale nietylko polska. Najbliżej zainteresowana 
francuska oświadcza zgodnie, że 
Piłsudski przyjeżdża do Paryża, aby ustalić pokój 

w Euro Me wschodniej.

W  tern oświadczeniu mieści się cały cel tej podrfey. 
Nie chodzi tu na razio o zapowiedziany traktat gospo­
darczy, ale o konwencyę miltarną, o zadokumentować 
nie braterstwa broni polsko-francuskiej. I słusznie po* 
wiedział francuski minister pełnomocny Foretń deSa 
Rosa podczas śniadania na cześć dziennikarzy polskich 
że „nifpń yjaciele Polski muszą żyć pod wrażerdem 
obawy, że jeżeli zaatakują Polskę, poczują na swoich 
plecach ostrze francuskiego miecza.

Pobyt Naczelnika państwa w Paryżu nie potrwa 
długo, ale natomiast przedłuży się pobyt min spraw; 
zagr. ks. Sapiehy, to znaczy, że wyniki tej podróży bę­
dą doniosłe i obowiązujące. Toteż przy wyjeździć Pił­
sudskiego z Warszawy cała ludność i wszystkie dzien­
niki żegnały go zgodnie słowami: Szczęść ci Bożd

Odjazd ten był ceremonialny, bo podróż ta jest ■da­
rzeniem historycznem, które rozgłośnem echem »dbi- 
ja się po całym świecie. Naczelnika żegnali p r z e ja ­
wicie le Sejmu. gnłWnptu, generalieya i lud-

Największe zaciekawienie budziło przypuszczalne 
powitanie Naczelnika na obszarze Niemiec, prze* któ­
ry trzeba było przejechać. Żnamiennem jest, że Pttstt* 
dski nie przejechał przez Berlin, ale przez Dreano. 1 
rzeczywiście Niemcy odczuli potęgę Polski i od porfa 
róży. bo ur7- l-wnifl no\vi'nty marszałka PTsndsWegOl
w Halle pr&ez .run. tir. Schufenburga, Ha granicy
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Sfckiej powitał go poseł polski w Brukseli i kowsańo* 
■wie polscy, wreszcie ddegat rządu ̂ belgijskiego Gregot.
■ Niezwykło gorąco i owacyjna® witali Paryż ani e Na- 
eaelmka. Dworzec byt oflagowany, aż do 'wyjścia roz­

kulono czerwony dywan. Na dworcu powitał marszał­
ka Hłsudskiego franc. gen. Lasch, pręż. min. Bit and,

1 Rrinfetrowie "'Ojny i marynarki, generałowie, guber- 
Bfetar Paryża, poselstwo polskie i syn Adama Mickie­
wicza Władysław. Wojsko złożyło honory, panna Mi- 
Sldewicz wręczyła wiązankę róż.

Tłumy oklaskiwały rzęsiście Naczelnika, wznosząc 
Okrzyki na cześć Polski i Francyi.
. Kiedy marszałek odjeżdżał do pałacu Elizejskiego, 
francuską muzyka odegrała hymn narodowy polski, a 
prezydent republiki Millerand wyszedł naprzeciw Na­
czelnika Państwa aż do przedsionka, gdzie nastąpiło 
przedsTawrenie świty. Naczelnik odbył następnie prze­
gląd wojsk. Po odbytem Sn.i,'.daniu i obiedzi©, gdzie 
yznoszono toasty na cześć Polski, marszał. Piłsudski 
udał się pod I uk Zwycięstwa i złożył wieniec na gro­
ble nieznanego żołnierza. Potem odbyły się posłucha- 
nSa i przyjęcia w  poselstwie polskiem.

Następnego dnia prezydent republiki wręczył Na­
czelnikowi Państwa najwyższe odznaczenie, mianowi1- 
cae wielki krzyż Ligi honorowej, który w oczach ca­
łego świata jest oznaką bohaterstwa i zasługi Taki 
kłzyż otrzymał swojego czasu gen. Dąbrowski i  Je*, 
fózef Poniatowski. Naczelnikowi Państwa złożył wi­

zytę Paderewski, przedstawiciele uczelni francuskiej, 
i francuscy żydzi Najważniejsze były konferereye z 
prs7. republiki Millerandem i gęsi. Foohem, które kwa­
ter po półtoragodzmy.

Niemieckie fałsze plebiscytowe.
Ponieważ ostatnie zarządzenia na Górnym Śląsku 

mdeniożHwiają w pewnej mierze działalność bojówek 
łtóemieckich, które paraliżowały polską akcyę plebir 
seytową, Niemcy chwyciły się haniebnej drogi fałszu.
: Pomijając rozsiewanie fałszywych plotek o Polsce, 
Niemcy rozpuścili wiadomość, że znaleźli nie 210.000 
emigrantów górnośląskich, ale '400.000. Tymczasem 

stwierdzono urzędownie, że jest ich tylko (50 000.
Ponadto Niemcy nie tylko* fałszują legitymacje pl er 

biscytowe ale popełniają oszustwa, wciągając na listy 
głosujących nieboszczyków. I tak na listę głosujących 
Wciągnięto Marję Kapwściak, która zmarła 2 maia 1900

Władze koalicyjne wykrywają niemal codziennie 
tajne arsenały niemieckie na Górnym Śląsku. Wszy­

stko to ma cechy zbrojnych przygotowań. W  dyrekcji 
kolejowej w  Katowicach, na poczcie w  Sleniatowicach 
iw Koźlu, a nawet w  kilku szkołach odkryto mnóstwo 
broni i amunicyi i aresztowano wie1e osób.

O nowym mordzie bojówek niemieokich doniosła 
jiopesza urzędowa a mianowicie w Słupnie Niemcy 
zamordowali Polata Fabijana. irr l  j f

Ojciec Ś rięty  o Górnym Śląsku.
; Ojciec Święty wysłuchawszy ż^żałeń ks. arrsyG, 
/Teodorowicza i ks. biskupa Sapiehy, upoważnił kler 
polski na G. &> homia. udziału w  p,ropagand®te

f .plebiscytowej. Pardeź oświadczył, że Polaka: może 
| pewna jego na,'głębszej miłości i  że nie dopuści' aby; 
fi Polakom zrobiono krzywdę. ;

O p raw a  p sk o jff w K ? ó z e .
Stan rokowań jest pomyślny. Koiałsya redakcyjna 

‘ustaliła już punkty traktatu odnoszące się do zwrotni 
grabfwanych majątków pryw atnycli. Podróż Naczete 
nika Państwa do Paryża oddziała dodatnio na dalszy
'tok rokowań.

Zbrodnie czedkie na Śląsku Cieszyńskim.
‘ Czesi w  wydartej Polsce części Śląska CieszyńskLen 
go dokonują na ludzie polskim niesłychanych zbrodni 
czych nadużyć i w chwili, biedy prezydent czeski Be* 
nesz tak bardzo pragnie zgody z Polską, Oto Czesi 
wyrzucają ze isfeŚsśb rodziny polskie, zamykają poi* 
skie szkoły, odbierają Polakom zarobki li konfiskują 

ich majątki. Nadużycia te dzieją się zą podszeptami 
zbira renegata polskiego Cholewy, któremu rząd cz£H 
skł płaci za to 3000 koron czeskich miesięcznie. i

r . p o i s a g r a r ż a n e l .

Wyniki rokować Rany Najwyższej.
W  Paryżu osiągnięto zgodę z Anglią po do uchwal 

Rady Najw. tak co do rozbrojenia, jak i odszkodowania. 
Rozpoczęły się narady rzeczoznawców, które obmyślą 
sposób przeprowadzenia uchwał. O ilcjby Niemcy ni* 
chciały uchwał wykonać, będą powzięte postanowienia 
karnie.

Bolszewicy przygotowują się do wielkiej 
wojny.

Jest wiele oznak, które świadczą, że /bolszewicy 
przygotowują się do nowej wojny. Jedną z nidh jest 
zamówienie w  Anglii na 30 mLtionów worków do nap 
pełniania ziemią. Służyć one mają jedynie do umacnia* 
nia rowków strzeleckich. 4jJ

Źauważono wreszcie na froncie polskim po stro* 
me bolszewickiej bardzo ożywiony ruch wojskowy. U* 
kazały się noiwe pułki. Sowiety strzegą pilnie frontu 

rozsłrzeliwują każdego, kto przez front się przedśmidk 
Podstawą operacyjną jest miejscowość Żmierzynka. j j [

Zbrojenia Francji przeciw Niemcom.
W  miejscowości Euben i Malmedy zauważono —• 

jak donosi „Morgen-2eitung“ — znaczne nagromadzeniu 
wojsk sprzymierzony eh i materiału wojennego, zwłas# 
cza armat. Nagromadzone parowozy i wagony św5ad< 
Szyłyby o mobilizacji 1

Adwokat krajowy
Dr Teofil Więcław

K r i M w i  p l a c  M a r y ś k i  1 . 1.
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Z gospodarstwa.
T ę p ie n ie  a k o d i  tików  d r z e w  z im ą . Teraz jest naj­

odpowiedniejsza poi a do tępienia szkodników drzew owo. 
ornych Szkody wyrządzają gąsien czki owadów, Jegn.yych 
Big aa w osnę i objadających liście. Raz drzewo uszkodzono 
p is t i  robatwo nie może przyjść do siebie latami.

Bo takich szkodników należą ćmy v  dwóch gatunkach. 
Jedzłłi to ćma zwana „biatka rudnica" okryta jakby wełną 
biaława. Jedna samica skiada przy końcu Jata, na dolnej 
Ścianie listka kilkaset jaje-r.
Gąsieniczki o czarnych iebkach, z jajek tych wylągnięteł 
dojadają liście aż do szkieletu. W  jesieni gąsieniczki budulą 
Bobie gniazda, w których zimują i czekają do wiosny. Gnia 
id o  te łatwo poznać Są to kupki uschłych liści na drzewach. 
Tafcie gniazdo należy obciąć razem z gałązt ą i spalić, a nie 
rzucać na ziemię.

Prugi, to ćma Zvvana yprześdeniea* mala, kosmata> 
«B w  ■ •zerwom . Nazwa jej stąd pochodzi, iż  składa jajka 
naokoło gałązki w kształcie pierścienia. Gałązki te należy 
tak&e obcinać i palić, ale nie pod kuchnią, bo mogą ją  roz- 
satisió.

Jfenadto jednym z największych szkodników jest motyl 
zwasy „niestizęp giogow.e “ duży, biały, z czarnemi żył- 
kńua na skrzydłach. Gąsieniczki tego motyla zimnją również 
% gBiazdach ze suchych liści na gałązkach. Z  wiosną gą- 
Bieuieo rozłażą zię po całym drzewie f  są po prostu plagą 
ca ego sadu. Tu należy je taksamo tępić jak biułkę rudnicę 
Łatwiej usurąć gniazdo, niż tysiące gąsionic.

Pamiętajcie sadownicy o tem, i póki czas tępcie te szko- 
i a f t i  w  sposób przez nas opisany.

Rozmaitości
Diieii Rzym*ko-kat.

13 Niedziela 1. P . W  tęp . K*tarz.

14 Poniec?.. Walentego

15 Wtorek Faustyna

łó Środa Juliana

17 Czwartek K.onstancvi <

18 Piątek Fławiana j

1 « Sobota Konrada wyzn. >

®ŻN kNIE ŚWIĄT obowiązujących w  Polsce. Rada 
Tfifołafo-ów uchwaliła, że poza niedzielami święcić na- 
lo^y.; Nowy Rok, święto Trzech Króli, dzień 3 maja, 
świę*© św Apostół&w Piotra i Pawła, Wniebowzięcie 
N. BL P. Wszystkich Swiężycn, Niepokalane Poczęcie 
NF. 13. P., pierwszy dzień Bożego Narodzenia, drugi dzień 
Wielkiej Nocy, Wniebowstąpienie, drugi dzień Żlelo- 
nydh Swląt i Boże Ciało. W  dna te praca jest 'zakazana.

BOLSZEWICY WYDADZĄ UWIĘZIONYCH bisku­
pów poi: kich: ks. Łozińskiego, fes. Michałkiewicza i  
rtaSfito ks. Izśddegc w  drodze wymiany za 5 komunistów.

USTAWA O NADANIE ZIEMI ŻOŁNIERZOM we­
szla w życie. Celem zastosowania tej ustawy na zio* 

wschodnich ustanowiono sekcję osad żołnierskich

przy ekspozyturze minister, spraw wojskowych, przy 
dowództwach dywizyj i przy dowództwach okręgowych 
generalnych, które kwalifikują o nadaniu ziemi.

ROCZNIKI 1898, 1899 i 1900 zaliczono do woiską 
stałego, którzy nie przesłużyli dwóch !at, lub nie od­
byli całej służjby jednorocznej. W  związku z tem ogło­
szono uwolnienie niekadrowyeh oficerów.

ROZPORZĄDZENIE WYKONAWCZE O POŻYCZCE 
przymusowej ukaże się już w  tych dniach. Nadto min., 
skarbu przygotowuje projekt jednorazowej daniny ma­
jątkowej.

OSTATNIE CIĄGNIENIE MILJONOWKIO, Na osta- 
tnfern ciągnieniu pożycziki premiowej wygrant p ad ły  po : 
milionie ua numery: 451205, 162425J i 190s25. Od 19 bm. 
mrlionówka kosztuje 1020 marek.

DZIEŃ POLSKI W  SZKOŁACH CAŁEJ FRANCJI 
| zarządziło paryskie ministerstwo nauk publicznych z po­
wodu przyjazdu Naczelnika Państwa polskiego do Pa­
ryża. Jedną godzinę poświęcą w całej Francji szkoły" 
nauczaniu historyi i obecnego położenia Polski.

PASKARZE BĘDĄ INTERNOWANI. Rząd wziął sad 
naprawdę do tępienia lichwy. Ojbok różnych zaostrza-1 
nych przepisów dla sądów i prokuratoryj, nałożył nar 
wosewedów obowiązek współdziałania tw topieniu lią 
chwy, Paskarze będą internowani, zatajone towary bęj-i 
dą rozsprzedane, a majątki paskarzy nieprawnie nabyły 
za krzywdzące ludność zbrodnicze zyski 'będą Konfi­
skowane. flcftfHEfeUUG

CHŁOP' ZŁAPALI ŚWIĘ1 OKRADNĘ NIEMCA W 
GROZISKU. Pod Przeworskiem w Grodzisku w ko 
ciele parafialnym dokonano śmiałej kradzieży świętokrad 
czfci, a mianowicie skradziono wszystkie zM e kielichy J 
puszkę na komunikanty. Kradzież spostrzegł pierwszy k° 
ścielny, o czem dowiedzieli się chłopi i rozpoczęli pościgi 
Jeden z nich udał się końmi do Przeworska na dworzec I 
przy okienku spostrzegł jakiegoś człowieka, mówiącego* 
po niemiecku, a obok niego worek. Włościanin niby nie 
chcąco worek potrącił i przekonał się, że są tara jakieś 
metalowe naczynia. Niemca przytrzymano, worek zrewi 
dowano i okazało się, że był0 w nftii 15 kielichów i puszka 
Złoczyńcę aresztowano i odstawiono do sądu rżeszow 
skiego.

KRÓTKOWZROCZNE MAŁPY. Nietylko ludzie, ale 
i małpy dotknięte są krótkowzrocznością. W parku zoolo 
glcznyra w Kilonji zbadano 25 małp i przekonane sie, ż f 
co szósta z nich widzi.

NIEZWYKŁA HISIORJA Z DTEWCZYNKĄ. We ttfli 
Dietersbeim w Niemczech jest dziewczynka, o dziwnej 
władzy. Oto gdzie się pojawi, przedmioty przybiegają do 
niej, jakby żywe Gdy wejdzie do kuchni polana zrywają 
się i przybiegają do niej, ziemniaki wypadają z garnka, 
pantofle tańczą, słowen wszystkie lżejsze przedmioty la 
tają. Lekarze zastanawiają się nad tym niezwykłym stanem 

STRASZNY WYBUCH GAZÓW. Na szybie Friedeu 
w Niemczech wybuchły gazy, które zabiły 41, a zraniły 
ciężko 28 górników.

SZALONA BURZA ŚNIEŻNA w  Stanisławowie. O w  
gdaj scalała straszna burza śniegowa w Stanisławowie, 
Prżewracafa już nietylko lud/1’ ale wozy. słupy telegraf1 
Sfizne, ws wała dachy z kamienic z calema wiązaniami.
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D C M  R O L N I C Z Y
Zastępstwo prośclejowsklej fabryki maszyn rdniczyth P. Wchterieg®

N O W Y  S Ą C 7 , H «. H O F M A N O M * |  ,
poleca: Kieraty kryta 1- i  2-tonue Wich ter lego 7 Z. I  Mocarnie 
kieratowe .s wy irzą iar-sanii i silem na kóikach przewozowy*?!, 
Błynne 1 M. R, 18 ViuLterlego. - Miocarnie ręcsue L . M. K. Wicb- 
terlego. Przystawki Uniwersalne. Kompletne garnitury cuocarninne 
a pasami skorzanemi W ict terlego. Młynki do czyszczenia zboża kra­
jowe. Sieczkarnie ręczne i kieratowe. UW AG A: Cenników niewys' - 
lamy. —  Zaraz zamówić i  radatkowaó bo zapasy na wyczerpaniu.

N adszed ł tm s p o r !  p su jów  i Kultywatprow cz&skicK 
Udzielamy Kredytu rzetelnym gospodarzem .
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D n  ^ ń m lr s i  !® ff T B  najlepsze oraz lekkie po rycie na
P a U I U n a d  § ■ *  "  H ES ftk stare i nowe budyniu i koielołr.

i a ^ A O Ś t i
Pancwie rolnicy, podaję do wiadomości, że posiadam na składzie za. 
miast .Etornitu" (nrzwa dachówki) „WIEK", takisam kolor i rozmiar 
Jak ,, Eteru t*. Dostarczam każdemu żądaną ilo^ć. Dostawca dachó­
wek Frąicfrzeic TRĘBACZ w  Karniowtcach, poczta I st. Trzebinia.

K ^ L E N C A i ^ C  N A  A .  1 9 2  i
|ui wysprzedany. — Zam óM zA  
da isz^ flf Jul ni© p rzp n tu le ry

Z tak i pói
poezye przez J a n tk a  a 
r u g a ją  z  przes yłka 90M,

I w e t ,  pSae fcsficki L. 7
loleca w wielkinS wyborze: kapy, ornaty, stuły u .  
scienki haftu wrane. F igury z drzewa i muiy, chorą- 
twie, baldachimy. Sw;ece sztuczne, woskowe, ste­
arynowe i kwiaty. Dewccyonalia. Główny skład 
książeci ek Jo nabożeństwa dla dzieci „Śpiewajcie 
Pano*. Podręczników ndornctl N. Sakiam t■»*!?..

Pasta I wraseliroa d o  obuwia
H ej szewski, ko ‘ *d, praędza, Bzy dla. Igły, sw®« 
ździe młotki, pojeów k:, raszple. ze lćw ii ł obra­
zy gumowe — skóra na wierzchy i podesawę, 
farb\ a? m aterji szrżotei, przy bory szkolną 
przyt ory do golenia i paLaia itd., dla k r«sa - 
mów i kupców w każdej ilości wy tyła za zaliczkę 
J. B e r i eka, Kratftw, pl. Bar[aukl 3,1. g. Pa>i» fea«dl. Wiflm

t e a j s t a r ^ y  c o m  e k s p o r t o w y

i& n a cy  C y p r e s
(C ra ic o w . S z e w s k a  i3 | 1 7 .

sprzedaje towary po uaduw/> 
e~ajne olekl^h crnacb. Nikło* 
w y  sys tem  t ło sk o p i F a t o s t
r fwAeaask*em Mk- 500* ics 
sam na k a m ien ie  Mk.\60G* —  
Niklów, lab stal. ; h łk l  zegi 
z potc tyferbl. Mk. 6NV — fr^ .  
Iowy damski na rękę Mk. 9'Hf 

Budzik Dnedvnieim T Mł  800' -  Harmonie 
poMk 10.iC*— 1500* — 2500*— i wyżej, l .y a m e n ty  
do szkła po Mk. S 0‘ — i 4fR" — M ksxynk i do 
włosów po Mk. 400* —TłSOO:— Ś4l'V Brzy­
twy po Mk. 200*~ 80>- 400' — Wysyłka * ■ ca- 
Ucżką pocztową. — Kupuję st ?“  złoto i (teSuo. 
Cennik linstrowanv ta  Drł.yT.łan'ein 11 tOn

l)o  sprzedania
dysława Glas, DeJstyn.

w4owa> hx 47> P^cowite,* 
^Jiy IIS  gospodarna, nmie b. de­

brze gotować i zna wszelka robotę, po*.."* w a 
posady na plebanji lub w zamożniejszym c o i i 
katol. Zgłoszenia: Adm. ..P raw dy w  Krakowie

WISŁA
Ludowe Towar? siwe wzajemnych ubezpieczeń w  KRAKOWIE « !. Radziwiłłowska 2 3  dom wlsrny,
Dlaczego ubezpieczacie się jeszcze w innych towarzystwach? Chłopi powinni 

wszyscy ubezpieczać swe mienie tylko w swojej „ W  IS  L  £ “  f 

Podwyższajcie wartość ubezpieczoną bo materyały i robocizna dro?a. 

Y/e wsi. ^dzie dotychczas jest mało członków „Wisły" a niema agehćyi niecha! 

INW ALIfifTfe;CISI ©W\ tub piśmienny włościanin zgłosi się do 
dyrekcyi „W iSł. V “  a otrzyma pouczenie i korzystny a uczciwy zarobek.

fjtj,dpowie<łjci9tnv redaktor: Karot Zwoliński. Wydawca: Katofoufcs Soótks Wyd&wSttZ#*, 
vt>i«lsAritia J t o m A f c  a l  J »  C «a z&u&adsm ^ la -a a . '


